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Iło naazycli P. 1 . Czytelników i Preiuiine- 
rato.rów w Królestwie Polakiem i Cesar­

stwie Kosyjskieiik!
Ze w zg ląd u  n a  e ią g łe  n iep orozu m ien ia  i z a p y ta ­

n ia , zw ra ea m y  jeezezeze ra z  u w a g ę , że  ek sp ed y ey a  
n a szeg o  p ism a  na Królestwo Polskie i Cesar­
stwo, od b yw a się  w  Warszawie i s ta m tą d  te ż  
pism o n a sze  b y w a  I  ren u m eratorom  ro z sy ła n e . Pism o  
n a sze  n ad eh od zi do W a rsza w y  k a żd eg o  p ią tk u  ra n o  
i te g o ż  sa m eg o  d n ia  D yw a w szy stk im  P renum e” aŁo- 
rom  w  K ró lestw ie  i C esarstw ie  rosyjsk iem  ro zsy ła n e  

Ifie należy za tem  przedpłaty * Królestwa 
i Cesarstwa posyłać t l e  Krakowa a le  do binra

ó. UNGRA, w Warszawie,
Aleja Jerozoliska 78,

a lb o  też m ożn a  pism o za m a w ia ć  za pośredni­
ctwem każdej księgarni ta k  w Warszawie 
jak i na prowincyi.
Cena pisma umieszczoną jest w nagłówku !
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Przesilenie gabinetowe w Turcy

Wiadomość o nowem przesileniu gabinetowem 
w Turcyi była znowu jedną z tych ;■ esrndzianek, 
których wicie zgotowali już Europie Mlodoturcy, 
a których jeszcze dosyć zgotuje od fundamentów 
przeobrażające się życie państwowe Turcyi.

Jak w chwili zamachu stanu, a następnie w chwili 
poskromienia reakcjonistów, Mlodoturcy są nadal 
' tronnictwem, decydującem o losach Porty i repre- 
zentującem właściwy rząd.

Od pewnego czasu zauważyli oni, że do komi­
tetu młodotureckiego zaczynają przedostawać sic 
prądy reakcyonistyczne. Postanowili więc oczyścić 
"fmoaferę polityczną z tych niewygodnych dla się 
naleciałości i w pierwszym rzędzie zwrócili się prze­
ciw wielkiemu wezyrowi Hilmi-baszy, którego po­
sądzali o sprzyjanie żywiołom, reakcyjnym. Komitet 
młodoturecki, który w myśl nowej ustawy o sto­
warzyszeniach przybrał markę organizacyi oświato­
wej, a prowadzenie polityki oddał swym reprezeu- 
taiii/Om parlamentarnym, miał mimo wszystko dość 
siły, aby obalić Hiimibaszę, tego samego, który 
nr dawno z trudnej sytuaeyi parlamentarnej, wywo­
łanej sprawą kolei Bagdadzk.ej, zdołał wyjść ourouną 
ręką i apewnić sobie votum ufności większości Tzby

Zdaje się, że na obalenie Hilmi baszy wpłyr ęlo 
w dużym stopniu zawieszenie „ Tanina,% organu mło- 
dotureckiegu. Mówią nawet, że była to osobista zem­
sta Młodoturków za zawieszenie przez wielk’ego we-

P rzesilen ie  g a b in e to w e  w  T ureyi: Dymisyonowany wielki 
wezyr Ililmi basza.

zajmują się wciąż bardzo szczegółowo tą nadzwy­
czaj sensacyiną aferą, omawiając szeroko tło, na któ- 
rem spluwa jest oparta.

Tłem tern jest nPwątpl: /in niezdrowa atmosfera, 
jaka od czasów rewolucyi unosi się nad calem pań­
stwem rosyjskiem. Z niej zrodził się Azief. z liei

żyra tego popularnego dziennika młodotureciriego. 
Na następcę Hilmi-baszy został powołany Hakki- 
bej, dotychczasowy ambasador turecki w Rzymie.

Zamach w Petersburgu.
Najgłośniejszą dziś w całym niemal swiecie spra­

wą jest zamach dynamitowy, dokonany przed kilku­
nastu dniami w Petersburgu. Jak już w poprzednim 
numerze donosiliśmy, ofiarą jego padł pułkownik 
ochr u.y petersburskiej, Karpow. Pisma rosyjskie

Zgon w y b itn eg o  f in a n s is ty  Ernest Mendelssohn- 
Bartholfly.

pocnodzi Bakaj i nr ■ tego rodzaju bojownicy rewo­
lucyi i teiroru w jednyn dniu, a wierni su ->zy tai 
nej policyi w drr n. Z niej też wyszedł ^nabywać 
sieńskij, czy też Pietrow, sprawca zamachu na Ka .- 
powa.

stwierdzono iuż, że był on swego czasu na u- 
slugach tajnej policyi rosyjskiej, bądź jako aient 
bądź jako rewolucyonista. Służbę tę zaczaj uy czasie 
przymusowego poDytu na Sybeiyi. Kiedy rewelacye 
Burcewa zdemaskowały Aziefa i i rnych ajentów pro­
wokatorów, N oskresieńskij postanowił nawrócić się. 
Udał sie do Paryża i wobec komitetu rewolncyjnegc

Z a m a e h  w  P etersb u rg u : Spustoszone wnętrze mieszkania Woskreeieńskiego, W pośrodku portret oflary zamachu, pułkownika Karpowa.


